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G r a y  o f ł o s z c u
Ogłoszenia unseraty) za 1 ieres 
petitowy lub Jego miejsce 2 0  hal. 
Nadesłane za wiersz petitowy iua 
jego m.ejsce 8 0  halerzy. 
Nekrologi i za "dersz petit 6 0  haŁ 
Doniesienia o ślubach, zaręczynach 
i t  p. wiadomości po 1 Kor. za witisz. 
Drobne ogłoszenia *a wyra? 6 h. 
najmn.ej 6 0  haierzy. Wyrazy grub- 
m . n pismem liczi; się podwójnie.

Ceny oitdzicinycli numeiów:
Nr. pupołudn. 6  tu z przesyłką 10 h. 
Nr poranny 4 h. z przesyłką 6  h. 
Drobnych rękopisów nie zwracc się.

Wydawc*: ta&mięr WACŁAW .iŁSKŁ p  MifryrttFrg*ł V* Ag i."a s. V S K Ł

K a l e n d a r z  l w o w s k L
C zw artek  25  maja.

Im io n a  Rzym.-kat.: D ziś: Urbana i. P Ju tro : 
-Filipa Nar. — Gr.-kat. Dziś: Jepyianta jep. Ju tio : 13. Hły- 
heryi Mucz. — Słow. D ziś: Borysława. Jutro: Więcymiła.

Wschód słońca 4'17, zachód 7*38.
P o c i ą g i  K o le jo w e  oachoazą ze L .rewa z dworca 

głównego, wedle zegara miejsk.ago: do Krakowa 9*01*,
9 11, 3-26*, 7-11 11 36, "2 1 * , 4 5 1 ; do Rzeszowa 4 4 6 : do 
P idwołoczysf 7-06, 11 31 236* 936 , 1 1 3 6 ; do Przem yśla- 
C hyrow a-R ym anow a-Iw onicza-Jaiła: 10 4 ;  do Czernio-
wiec 6‘51, 9’56 (od lipca w święta ac Woiochty), 3'16*; 
1116, 3 2 1* ;  J e  K ołom yi: fi 26 ; do S try ja : 11’4 6 ; do L a- 
w ocznegot 8'06, 331, 7*01: do Sam b o ra : 9*36, 4 ‘56, 11 *31; 
do Jaw oro w a: 7 31, 6’3 4 ; oo Brzuchow ic: 6'26 ^od 14 
maja do 10 września), 9 0 6  (świąteczny), 1*06 (świąteczny), 
2-46. d’5o, 6-40, 8-06, 8-31; do Ramy: 11*51 (niedz.) 8*06; 
do B e łz a * : 11-46; do Janowa-; 7 31, 9-51, 2*11 (14 maja do
10 września w święta), 3’44 (14 maja do 10 września), 6*34; 
do S -c -e rc a : 231 (1 czerwca 10 września w święta); 
do u cbienia 2*51 (14 maja do 10 września w święta). — 
Pociągi pospieszne opatrzone gwiazdką, nocne (od 6 wie­
czór jo  5-59 rano) drukowane czarno.

H u z e ą  I  b ib l io te K L  Ossolineum: Biblioteka w Ir. 
powsz. od 9— 2 ; muzeum w dni powsz. (prócz poniedziałku 
od 9— 1, nadto we wtorek i piątek od 3—o, w niedzielę 11— 1 
Aluzeum Dz.ectuszyckich, (Teatralna 18) w niedz. 10— 1 
w dni powsz. 10— 1 zz zgłosz. — Muzcam orzemysłowe 
otwarte w ani powszednie (prócz ponieaziałku) od g. 9—2, 
w święta od 10— 1. — Bibliut. uniwersytecka: Oiwarta co­
dziennie z wyjątkiem niedziel i świąt od g. 8 do 1 popoł. 
i od g. 4 do 7  w. w soboty tylko oć 8 do 1. Biblioteka 
Baworowskiego (Ujejskiego 2) wtorki, środy, piątki i soboty 
4—6 . Bibl. Pawlikowskich (Tizeciego Maja 5) środy, soboty 
i niedziele od 11-12.— Bibl. Politechniki w święta, niedziele 
Donieaziałki od 11— 1, w inne dnie 10— 1 i 4—8. — Biblio! 
Tow. Szewczenki (ul. Czarnieckiego 26) 2 - 6  (prócz niedz. 
i sw. ruskich). Bibl. Narodnego Domu (Teatralna 22) 
we wtór., środ. piąt. sob. 9— 1? 3—6.

W y s t i t r r  s ia t ę .  Tow. przyjaciół sztuk pięknych 
(Muzeum przemysłowe) codz. od g. 10—5 Opłata 60 h., 
w niedz. 30 h.

W y s ta w y  c z a s o w e . Wystawa zbiorowa dziel Wło­
dzimierza Nałęcza w Salonie Tow. Sztuk pięknych. (Mu­
zeum przemysłowe).

L w o w s k ie  F o t o - P I a s t iK o n  w pasażu Hausn ana 
46 razy premiowane, od 21 do 27 meja do widzenia: Eks- 
pedycya okrętem wojskowym „Hertha“ do Polinezyi. 
Wstęp 20 hal.

z lw ta z e K  n a n K o w o - l i t e r a c i t l .  (Teatralna 23) 
o 8 w.: Włodzimierz Nałęcz ; „Śladem Sonetów krymskich".

K o n c e r t  muzyki wojskowej o 5 ’30 w Parku Ki­
lińskiego.

T e a t r  m le is K l .  Dziś: „Taksator", operetka w 3 ak­
tach Engla i Horsta; muzyka Z M. Ziehrera. — Jutro: 
„Mieszczanie" sztuka w czterech aktach Gorkiego.
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K saw ery M aryan.

I L T a s z s  ć L o l e .
P O W I E Ś Ć .

— T o ć  ja tw orzę! —  krzyknął raz z jakąś wiel­
ką radością, która gorącą falą przelała się przez jego 
pierś. Od Tej chwili zaczął przemyśliwać, skąd wziąć 
papieru i ołówka. Próbował pisać na ścianie opaloną 
zapałką, ale zwykle, wróciwszy ze spaceru, zastawał na 
podłodze ślady kwacza, umaczanego w wapnie i kilka 
białych pasów na ścianie, przy której tworzył. Dener­
wowało go to niezmiernie, zaniecnał więc sposobu po­
magania sobie zapałką.

P o  dwóch miesiącach czatowania na każdy świ­
stek, na każdą bibułę, w jakie owijane bywają towary 
w małych sklepikach, przekonał się Mieczysław, że nie 
mnże korzystać i z tego materyału, gdyż był on za­
wsze bardzo zmięty, lub silnie zatłuszczony. Aż pewne­
go wieczoru zupełnie nieoczekiwanie usłyszał w celi par­
terow ej, pod sobą, niezwykły rucn, a później miarowe, 
więzienne kroki, Zaczął więc pukać, pytając k t o .

—  K r u k  —  odpowiedziano wprawną ręką.
—  N o w y .

—  N i e ,  s i e d z i a ł e m  t u  j u ż ,  p o z w o l o ­
n o  m i z d a ć e g z a m i n y ,  t e r a z  o d s i a d u j ę  
k a r ę .

Mieczysław wiedział, że odsiadujący karę mają ró ­
żne przywileje; ręka mu drżała, że nie mógł utrzymać 
kluczyka od zegarka, gdy nim pu kał:

Podstawy „prawne11 w szkolnictwie.
W arszaw a, 2 3  maja.

Żadna sprawa w Królestwie nie jest tak mocno 
Drana do serca, jak językowe Język nasz wyrugowany 
zewsząd, poniewierany i deptany, zaczyna upominać się 
o swe prawa. Przy bliższem badaniu tych rugów, oka­
zuje się, jak dalece byliśmy ulegli i tchórzliwi, jak łatwo 
wooec tego było rządowi wprowadzać jeżyk rosyjsió do 
wszelkicn instytucyj Dopiero teraz, gay sprawa językowa 
stała się palącą, dowiedzieliśmy się, że większość prze­
pisów na kolejach co do języka rosyjskiego wprowa­
dzona jest sitą kaduka, narzucona nam bezprawnie, oka­
zuje się też, że dwa bardzo ważne reskrypty, dotyczące 
wykładów po rosyjsku w szkole średniej, i nie zostały 
opublikowane, nie weszły do zbioru praw, że nie są 
przeto prawem, że, faktycznie rzecz biorąc, wykład po 
rosyjsku nie jest obowiązkowy. A nie są to bynajmniej 
reskrypty małoznaczne. Jeden z d. 10  lutego 1868  r. 
b rzm i: „we wszystkich średnich zakładach naukowych
okręgu warszawskiego, w których dotychczas nauka wy­
kłada się w języku polskim, wprowadzić z początkiem 
roKu 1868/9 wykład w języku rosyjskim przedmiotów 
f iz y  c z  n o - m a t  em  a ty  c z p y c  h i h i s t o r y c z n y c h " ;  
reskrypt zaś z dnia 1 maja 1869  r., powołując się na 
rozporządzenie z d. 10 lutego 1868  r., każe do wyżej 
wzmiankowanych szkół wprowadzić z początkiem roku 
szkolnego 1869  7 0  w y k ł a d  w s z y s t k i e g o  p o  r o ­
s y j s k u ,  z wyjątkiem religii katolickiej, która powinna 
być wykładana w tym |ęzyku, w sakim i obecn.e się 
wykłada".

Dwa więc te reskrypty, druzgoczące całkowicie na­
sze szkolnictwo, zostały wprowadzone natychmiast w ży 
cie, pomimo, że faktycznie nie są po dziś d.cien prawem. 
Prawda, że nawet gdyby rząd nie wykorzystał tego nie­
legalnego reskryptu, i tak mało byłoby owlvch gimna- 
zyów z wykładem po polsku, Rosyanie bowiem bardzo 
chytrze postarali się doprowadzić w tym c isie ilość 
polskich gimnazyów J o  minimum. Reformy sziloine Wie­
lopolskiego w r. 1 8 6 2  dały nam 13 siedmioklasowych 
gimnazyów, szkoły powiatowe (progimnazya), szkoły 
pedagogiczne, to co dzisiaj seminarya nauczycielskie, 
szkoły specyalne czyli realne, wyższą szkołę żeńską 
6-klasową i instytut Maryjski. Wykład był po polsku. 
Ale już reskrypt cesarski z d. 11 września 1 8 6 4 r . roz­
począł kampanię przeciw polskiemu wykładowi. Reskrypt 
ów udając pieczołowitość dla Litwinów i ówczesnych 
jeszcze greko-unitów, a więc Rosyan według mniemania 
rządu, uznaje za konieczne zaprowadzać szkoły oddzielne 
dla każdej narodowości. W tym ceiu poiecono urządzić 
gimnazyum rosyjskie, dalej niemieckie (obecne gimna- 
zyum V ) i w tymże kierunku zająć się przetworzeniem

— M a c i e  p a p i e r .
—  M a m .
—  O ł ó w e k .
—  T a k .
—  D a c i e .
—  D a m .
Mieczysław, słysząc tę zapowiedź, przylgnął twa­

rzą i rękami do śc;any w niemym zachwycie. Pukanie 
trwało dalej.

—  J a k  s i ę  ś c i e m n i .
—  D o b r z e .
—  A s z n u r e k .
—  P o s z u k a m .
P o starannem przeszukaniu wszystkich kieszeni 

sznurka Mieczysław nie znalazł, podarł więc parę chu­
stek od nosa. pozwiązywał kawałki i otrzymał z tego 
wcale niezłą „windę11. Kiedy się zatrzasnęły drzwi osta­
tniej celi za żołnierzem, roznoszącym herbatę wieczor­
ną, Mieczysław podszedł do ściany i, jakby się lękał 
spłoszyć los czyhający na jego przyszły skarb, wypu- 
kał cicho:

—  T e r a z .
—  D o b r z e .

i
Usłyszawszy odpowiedź, Mieczysław bez szelestu 

wlazł na stół i, otworzywszy lufcik, chwycił się jedną 
reką za kratę, aby się módz utrzymać na skośnym pa­
rapecie okna, drugą zaś ręką począł rozwijać za oknem 
trzymany w dłoni kłębuszek. Z zapartym oddechem wy­
czekuje. . Czy się uda? B o że ! Czuje lekkie szarpnięcie. 
Po cnwili ciągnie tasiemicę dc góry, pakiecik ukazuje się 
w oknie. Udało s ię !

Stoiąc przy stole, tvłem do szybki w drzwiach, 
rozwiia Mieczysław zawiniątko bardzo białe, jak mu się

\

gimnazyów i progimnazyów żeńskich, jak również semi- 
narydw nauczycielskich, z których jedno powinno być 
przeznaczone dla ludności grecko-unickiej, drugie —  dla 
litewskiej.

W latach 1 8 6 4 , 1865  i 1 8 6 6  rząd rozpoczął zgo­
dnie z powyżej wzmiankowanym reskryptem opiekować 
się grekounitam i i Litwinami. Poprzenoszono szkoły 
z jednej miejscowości cio diugiej, np. z Krasnego Stawu 
do Chełma, poprzemieniano szkoły powiatowe na gim- 
nazya bądź progimnazya, i jako szczególną troskliwość 
dla niepolskich narodowości zaprowadzono wykład przed­
miotów po rosyisku. Stało  się to w miastach następu­
jących : w gimnazyacn i progimnazyach w Chełmie, B ia ­
łej, Warjampolu, Suw akach, Siedlcach, Hrubieszowie, 
Zamościu z pieczołowitości dla greko-unitów, nadto w 2 
niemieckich gimnazyach w Warszawie i Lodzi z troskli­
wości dla uciskanych ewangelików, nadto w paru gim- 
nazyarh w Warszawie —  przeznaczonych dla Rosyan; 
nadto zorganizowano jeszcze szkoły t. zw. „m ieszane", 
gdzie ze względu na większą ilość żydów, miały być 
wykłady też pc> rosyjsku (jak np, w Częstochowie, Puł­
tusku i w Warszawie w progimnazyam przy ul. G ęsiej, 
(a w r. 1867 w gimnazyum IV).

Jeżeli przeto od ogólnej liczby gimnazyów i pro­
gimnazyów odejmiemy tę ilość, w których zaprowaazcno 
wykład po rosyjsku, okaże się, że gimnazyów z wykła­
dem polskim do czasu owych 2 reskryplów było zale­
dwie kilka — parę w Warszawie, pc jednem w Kiel­
cach, Radomiu, Płocku, Włocławku, Łowiczu i zdaje się 
wszystko, co do roku 1 8 6 9  ocalało od rusyfikacyi —  
W tymże opiekuńczym duchu zajęto się zorganizowaniem 
gimnazyów i progimnazyów żeńskich.

Usiłowano nawet i w pewnej mierze dość skute­
cznie wyrugować wykład religii po poisku, do czego 
służył już reskrypt wyżej wzmiankowany z dnia 1 maja 
1 8 6 9 . Mowa w nim, że „reiigia katolicka winna być 
wykładana w tym języku, w jakim obecnie się wykła­
d a11. O tóż był to kruczek. Władze miejscowe dostały 
polecenie, aby zapomocą pogróżek, dymisyj i sztuczek 
wprowadzono wykład po rosyjsku, choćby na chwilę, 
choćby egzaminy prowadzono po rosyjsku, aby w na­
stępnym roku powołać się na ów zwyczaj i przystoso­
wawszy go do wyżej wzmiankowanego reskryptu —  
wykładać religię po moskiewsku.

Był taki wypadek, że w progimnazyum w W ar­
szawie na Gęsiej inspektor prosił prefekta o napisanie 
programu religii po rosyjsku, motywując tern, że na 
egzamin przyjdzie wizytator, me znający polskiego ję ­
zyka i może zechcieć dowiedzieć się, jaiti jest program 
przedmiotu. Prefekt napisał, nie wiedział jednak, że 
w następnym roku szkolnym irspektor, powoławszy się 
na reskrypt z dnia 1 maja 18 6 9  r., zażąda od mego 
wykładu religii po rosyjsku, wychodząc z założenia, że

zdaje po owej b :bule dawniej składanej; arkusiki cien­
kie i równe rozprężają się, ze środka wypada cały, po­
rządnie zatemperowany ołówek. Mieczysław patrzy na 
te przedmioty z takiem uczuciem, jakie co do siły nie 
da się nawet porównać z tem. które rozpiera pierś dru- 
goklasisty po otrzymaniu nagrody.

Jeszcze jedna niespodzianka i Wśród kartek białych 
znajduje Mieczysław liścik.

„Jutro spuścicie sznurek po drugi transport, od- 
razu nie można wiele posyłać. Niezadługo „starego" 
pocztmistrza wywiozą na Sybir, wy macie go zastąpić. 
Za kilka dni o tjaśn ię  W as, jaka drogą będziemy się 
komunikuwali, bo nasza zbyt niebezpieczna. Na razie 
wiadomości przynosi mi Marya, jako moja narzeczona. 
Posadzono mnie na półtora roku, ale kilka miesięcy 
zaliczą z dawnego biedzenia. Marya prosiła, abyśmy 
o  Janku pamiętali. Ściskam  dłoń Waszą. K r u k . "

Mieczysław przeczytał kartkę kilka razy, poczem 
spaliwszy ją, w ypukał: d z i ę k i .  Tego wieczoru i przez 
kilka następnych dni nie spał wcale, a plon tych bez­
sennych nocy, przesłany v ia  Kruk— Krucza, naropił 
sporo wrzawy w redakcyach pism warszawskich. Re­
porterzy używali różnych sposobów, aby odkryć pseu­
donim i m iejsce zamieszkania „nowej gwiazdy", „no­
wej, niepospolitej siły ", ale napróżno. Poeta i jego sie­
dziba pozostały nieznane ogółowi, choć jego płomien­
ne, barwne strofy, zrodzone w szarej monotonii wię­
ziennej, elektryzowały młode dusze, a wątpiącym wska­
zywały promień nadziei...

(C. d. n.)
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tak już było w roku zeszłym, program bowiem religii 
jest jego ręKą skreślony po rosyjsku, prefekt nie zgo­
dził się i został usunięty.

W mnych jednak gimnazyach szło Moskalom mniej 
opornie i w rezultacie we wszystkich gimnazyach 
w miejscowościach unickich i w kilku gimnazyach, na­
wet według zdania rządu, czysto polskich np. w Ł o ­
wiczu, w V gimnazyum w Warszawie i zdaje się 
w Łom ży —  uczono religii po rosyjsku. W tych osta­
tnich nakazano co  prawda wykładać religię po polsku 
za czasów Kotzebuego w r. 1877 , —  w unickich je ­
dnak stronach szykana ta trwała aż do znanych rozru­
chów siedlecko - b.alsKicn , dzięki którym młodzież 
polska zdołała zdobyć dla siebie wykład religii po 
polsku.

KOMERSK1.

Wieści z Królestwa.

Z am ach na policm ajstra siedleckiego.
B erlin . (Tel. wł.) „Beri. T ag ebl." donosi z War­

szawy, że onegdaj o  potnoc) (z wtorku na śrouę) 
w mieście Siedlcach policmajster Schedewer po przedsta­
wieniu teatralnem został ciężko zraniony bombą. S ie ­
dział on na werandzie Klubu tam tejszego, gdy wiem 
jakiś nieznajomy rzucił bombę która eksplodowała i 
zadała mu 3 0 0  mniejszych i większych ran. Również 
i trzy tuż obok siedzące osoby zostały zranione, We 
wszystkich sąsiednich domach powypadały szyb).

Londyn. (Biuro Reutera.) Korespondent biura
z Warszawy telegrafuje: Ubiegłej nocy nieznana osoba
rzuciła bombę na siedzącego na werandzie szefa poli-y ; 
siedleckiej, który jest ciężko ranny. Trzy osoby są lekko 
ranne. Sprawca uciekł

K rw aw e bójki z żydami 
W arszaw a. (Pet. Ag. tel.) W czoraj wieczorem

przyszło na kilku ulicach koło Marszałkowskiej do
krwawych bóiek między robotnikami żydowskimi, a lu­
dźmi bez zajęcia. Od noży i strzałów k"Ka osób zginę­
ło, wiele jest rannych.

Z caratu.
Zam ach na gubernatora.

Baku. (Pet. Ag tel.) Wczoraj popołudniu o  godz. 
3 na gubernatora ks. Nadzidze rzucono bombę, która 
go zabita na miejscu. Zginął również pewien oficer ko­
zaków, który przypadkowo przechodził ulicą.

O dkrycie spisku w Petersburgu.
Londyn, (Tel. wł.) „Morning Leader" donosi 

z Petersburga, ze odkryto tam niezwykły spisek. Mia­
nowicie rewolucyoniści mieli porwać z Carskiego Sioła 
małego następcę tronu Aleksego i ukrywać go jako za­
kładnika dopóty, póki car nie przeprowadzi reform. 
Wszystko już było przygotowane do spisku, ale go 
w ostatniej chwili odkryto.

W spraw ie zaburzeń antysem ickich.
Kijów. (Pet. Ag. tel.) Zagraniczne dzienniki do­

niosły, że z okazyi niepokojów w Żytomierzu, departa­
ment poucyi polecił gen.-gubernatorowi Kleigelsowi wydać 
stanowcze zarządzenia dla stłumienia ewentualnych nie­
pokojów, mianowicie przedewszystkiem wydalić Izraelitów 
z Kijowa, aby w ten sposób ochronić żydowskie 
rodziny przed rozgoryczeniem tłumów. Doniesienie 
to —  jak urzędowo stwierdzono —  nie ma wcale pod­
stawy i polega widocznie na nieporozumieniu Nie po­
trzeba było rozporządzenia departamentu policyjnego, 
ponieważ konieczne zarządzenia dla uśmierzenia rozru­
chów w Żytomierzu wydane zostały w czas przez tam­
tejszą admimstracyę.

Rozkazu masowego wydalania żydów z Kijowa 
nie wydano.

W OJNA,
W ładyw ostok.

Petersb u rg. (Pet. Ag. tel.) Agencya otrzymała n- 
formacyę, że nieuzasadnione jest doniesienie dziennika 
londyńskiego „Daily Telegraph", jakoby połączenie ko- 
lejov.e z W mdywostokiem zostało przerwane.

Z widowni lądowrej.
Londyn. (Tel. wl.) „Daily Telegraph" dowiaduje 

się z Tokio : Tutejsze kola wojskowe uważają posuwa­
nie się naprzód woisk rosyjskich jako wywiady lub pró­
bę zmylenia Japończyków co do faktycznych swoich sił, 
albowiem posiłki, jakie Rosyarie dotychczas otrzymali, 
nie pozwalają Liniewiczowi na stoczenie walki na otwar- 
tem polu.

T o k io . (T B K .) Urzędowo donoszą, że d. 21 bm. 
pupoludnui batalion rosyjskiej piechoty wraz z 6 szwa­
dronami konnicy zaatakował na wyżynach na północ od 
Szinmiantao Japończyków. Rosyanie zostali odparci. —  
Dnia 22 bm. batalion rosyjskiej piechoty i 3 oddziały 

onnicy" ruszyły naprzód wzdłuż drogi Kirynskiej, nie­
przyjaciela odparto. Rosyanie cofnęli się na prawy brzeg 
rzesi Liao.

Raporty Liniew ic.:s.
Petersb u rg. (T B K .) General Liniewicz telegrafo­

wał pod datą wczorajszą: Jeden z naszych oddziałów
unia 21 bm. zbliżył się ku miejscowości Sontafu, ale 
w tej chwili został przyjęty przez nieprzyjaciela, zajmu­

jącego wzgórza, ogniem. Nasze wojsko przeszło do ata­
ku, poczem Japończycy opuścili wzgórza.

Z  widowni m orskiej.
Paryż. (TBK .) Ag. Hawasa donosi z Saigonu : 

Władze francuskie zabroniły dostarczania wogóle okrę- 
tom węgla w obrębie francuskich wód teiytoryalnych. 
Na prośbę niemieckiego konsula uwięziły władze m or­
skie niemiecki parowiec węgiowy „Hans Menzel" i 
przeniosły jego załogę na pokład francuskiego pancer­
nika „R eaoutable”. Nastąpko to z powodu zbuntowa­
nia się załogi parowca, która nie chciaia dalej płynąć 
ze względu na niebezpieczeństwo wojenne.

N ieutralność Am eryki.
Londyn. (Tel. wł.) „T im es" dowiaduje się z Wa­

szyngtonu, że rząd amerykański otrzymał już wiadomość 
o zamierzonem przez Rożestwieńskiego zabraniu węgla 
na amerykańskich wodach terytoryalnych. W każdym ra­
zie Ameryka będzie przestrzegać ścisłej neutralności i 
pozwoli flod e rosyjskiej zabrać tylko tyle węgla, ile po­
trzeba na dojazd do Władywostoku. Flota amerykańska 
zgromadzona jest koło miejscowości Cowithe i składa 
się z 4 wielkich okrętów bojowych i pewnej .'.ości krą­
żowników i kontrtorpedowców. •

Niedoszła tranzakeya.

Londyn. (Tel. wł.) „T im es" dowiaduje się z P e ­
tersburga : Tutejsze koła marynarskie utrzymują, że za­
powiedziane zaKupno południowo-amerykańskich okrętów 
wojennych zostało wstrzymane, ponieważ Francya i Ame­
ryka wykazały, że podobny krok byłby jaskrawem na­
ruszeniem neutralności ze strony południowo-amerykań­
skich republik.

Hr. Gołuchow ski i Pitreich.
W iedeń. (Tel. wł.) „Siavische Correspondenz" 

powtarza za dziennikiem berneńskim ,,Lićove N ow iny", 
organem posła dra Stransky’ego, że stanowisko hr. Go- 
łuchowskiego wskutek wypadków na Węgrzech uchodzi 
w kołach poinformowanych za osłabione i że następcą 
hr. Gołuchowskiego ma zostać wspólny minister skarbu, 
bar. Burian. Od siebie dodajemy, że według informacyi 
osób, mających blizki związek z ministerstwem spraw 
zagranicznych, ta wiadomość jest absolutnie nieprawdzi­
wą, gdyż jedynym ministrem, który bezpośrednio pozo­
staje w- związku z przesileniem na Węgrzech, jest mini­
ster wojny Pitreich.

Przesilenie na W ęgrzech.

Budapeszt. (Teł. wl.) W iadomość, że posłuchanie 
hr. Andrassy’ego u cesarza skończyło się na niczem, 
dostała się do Budapesztu w godzinach popołudniowych. 
Obecnie uchodzi w kolach politycznych za fakt pewmy, 
że cała misya br. Buriana, i rozpoczęta na podstawie 
tej misyj akcya, nie przyniosła żadnego rezultatu. Że 
owa akcya zrobi zupełne fiasko, już od paru dni było 
w Budapeszcie wiadomem, a to na podstawie rozmowy, 
którą minister wojny Pitreich miał z pewnym węgierskim 
mężem stanu W czasie owej rozmowy minister Pitreich 
powiedział co następuje: „Nie możemy na rzecz przy­
padkowej konstelacyi parlamentarnej, co do której nawet 
nie wiemy, czy będzie trwała, poświęcać jedności arm ii". 
Z tych słów ministra wojny wynika, że sfery wiedeńskie 
zawsze jeszcze się spodziewają, że koalieya ulegnie roz­
biciu i że w parlamencie węgierskim przyjdzie do steru 
tego rodzaju kombinacya polityczna, która nie będzie 
wymagała komendy węgierskiej w pułkach węgierskich. 
Na wszystkich ustach znajduje się obecnie pytanie, co 
się stanie dalej. W iększość opozycyjna Izby poselskiej 
postanowiła bądź co bądź podtrzymać dalsze obrady 
Izby poselskiej i nie troszczyć się o to że niema rządu 
odpowiedniego, uchwalać ustawy i załatwiać sprawy bie­
żące.

Najpierw wejdzie na porządek dzienny wniosek, 
aby gaDinet hr. Tiszy postawić w stan oskarżeria, na­
stępnie będzie wzięty pod obrady wniosek Koszuta, ty­
czący się wypracowania samodzielnej taryfy clowej. 
W razie, jeżeliby korona chciała odroczyć Sejm  na pod­
staw ie pisma odręcznego, to w takim razie opozycya, 
aby temu przeszkodzić, poweźmie w najbliższych dniach 
uchwałę, mocą której odroczenie lub rozwiązanie Izby 
poselskiej w stanie ex lex uważa się za czyn przeciwny 
konstytucyi.

W kołach stronnictwa liberalnego krąży pogłoska, 
że hr. Tisza już pod koniec bieżącego tygodnia poje- 
dzie do Wiednia i poprosi ponownie monarchę o dymi 
syę i zamianowanie gabinetu urzędniczego.

W ied eń. (T B K .) Biuro korespondencyjne z kom ­
petentnej strony upoważnione zostało do oświadczenia, 
że wspólny minister skarbu Buiian nikomu nie opisał 
przebiegu swej audyencyi u cesarza dnia 22  b. m. D o­
niesienie przeto jednego z wiedeńskich dzienników z d. 
23  bm. w tej sprawie jest czczym wymysłem.

B udapeszt. (T B K .) Węg. Biuro koresp. donosi 
z W iednia: Cesarz przyjął wczoraj o 11 przedpuł. hr
Juliusza Andrassy’ego na audyencyi, która trwała trzy 
kwadranse. Hr. Andrassy odpowiednio do ostatniej 
uchwały komitetu wykonawczego, rozwinął program ko- 
alicyi, na podstawie Którego m ogło nastąpić utworzenie 
gabinetu z łona większości sejmowej. Monarcha przyjął 
wywody te bardzo łaskawie, w rezultacie jednakże nie 
można zaznaczyć zbliżenia zasadniczego stanowisk 
w kwestyi wojskowei. Sytuacya jest więc niezmienioną, 
taką, jaką była oa kilku miesięcy.

Hr. Andrassy wczoraj o godz. 3 wyjechał z W ie­
dnia i przedstawi komitetowi wykonawczemu przebieg 
audyencyi.

Co się tyczy pogłosek, rozpowszechnionych w o ­

statnich dniach, o ustąpieniu gabinetu obecnego, to sły­
chać, że dotychczas nie zapadła definitywna uchwala feo 
do tego, w jaki „posób możnaby zastąpić gabinet obe­
cny nowym. Z tego powodu dotychczasowi ministrowie 
będą zmuszeni prowizorycznie daiej rządy sprawować.

Bu aap eszt. (T B K .) Juliusz hr. Anarassy wrócił 
wczoraj wieczorem do Budapesztu Odwiedził go nie­
bawem Koszut i konferował z nim. Przebieg posłucha­
nia u monarchy przedstawi Andrassy osobiście na po­
siedzeniu komitetu wykonawczego koalicyi, terminu lego 
posiedzenia jeszcze nie oznaczono.

Z sejm u w ęgierskiego.
Budapeszt. (T B K .) Kornisya dla „m com patibiiitas" 

przedkłada sprawozdanie w sprawie emerytury hr. S te ­
fana Keglevicha, intendanta teatru nadwornego, z wnio­
skiem o wezwanie rządu, aby przediożył odnośne akta.

P. Franciszek Koszut zgłasza wn.osek o wezwa­
nie rządu, aby przedłożył samoistną węg. autonomii ną 
taryfę cfową na podstawie tej taryfy austryacko-węgier- 
skiej, którą rząd Dył przed paru miesiącami wniósł, 
tylko odpowiednio zmienioną.

Sankcya.
W iedeń. (T B K .) „Wiener Zeitung." ogłasza s a n -  

k c y ę  u s t a w y  o p o c i w o d a c h  w o j s k o w y c h .

O dznaczenie.
W ieaen . (T B K ). Cesarz nadai emerytowanemu 

starszemu nauczycielowi Michałowi Eustachewiczuwi 
w Ciężkowicach srebrny krzyż zasługi z koroną.

W ybór wiceburmistrzów'.
W iedeń. (T B K .) Na wczorajszem przedpoluanio- 

wem posiedzeniu rady miejskiej dokonano wyboru wice 
burmistrzów. Pierwszym wiceburmistrzem wybrano dr 
Neumaiera, drugim adw. dra Porzera.

25  milionów.
W iedeń. (T B K .) Rada miasta Wiednia uchwaliła 

wczoiaj w zasadzie utworzyć do GKoła miasta pierścień 
lasów i łąk i przeznaczyła na razie na ten cel dwa­
dzieścia pięć milionów koron, które rnają być pokryte 
z pożyczki.

Przyw ódca syom stów .
W iedeń. (Tel. wł.) „D ie Z eit" donosi, że przy­

wódcą syonistów w miejsce zmarłego dra Kerzla został 
dr. Maks Nordau, który będzie też przewodniczy! już na 
kongresie syonistów w Bazylei.

Ze Stow . urzędników .

W iedeń. (T B K .) W miejsce dotychczasowego pre­
zydenta Stow. urzędników (Beamcenverein), który ustąpił 
z powodu nadwątlonego zdrowia, wybrany został były 
szef sekcyi Obentraut.

P atryotyczna rada miejska.
lirad ec K rólow ej. (Tel. wł.) Tutejsza rada m iej­

ska za przykładem praskiej rady miejskiej uchwaliła na 
przyszłość, aby zezwalać na wywieszanie gablotek przed 
sklepami tylko pod warunkiem, że będą miały napisy 
czeskie.

Strajki.
Budapeszt (T B K .) Strajk robotników gazowych 

ustał, gdyż dyrekeya zgodziła się na ich żądania,
Sztokholm . (T B K .) Poianne dzienniki podają 

wiadomość, że cały szereg słuchaczy tutejszych wszech­
nic ofiarował zarządowi miejskiemu swe usługi i goto­
wość dc, pracy podczas strajku miejskich zamiatacz) 
Ubiegłej nocy studenci pozamiatali ulice.

Sztokholm . (T B K .) Z powodu strajku zamiataczy 
ulic zgłosiło się wczoraj wielu ochotników do czyszcze­
nia miasta z pomiędzy inieligeneyi, młodszych i starszych 
studentów, studentek i urzędników. Koło pewnego stu­
denta, który wiózł beczkę z wodą, zebrał się tłum, któ­
ry jednakże polieya rozpędziła,

O paw a. (T B K .) W oddziale mostowym witkowic- 
kiej fabryki żelaza wybuchł strajk z powodu, ze dyrek­
eya nie przyjęła żądania robotników, ażeby im podwyż­
szono ptacę o 25  procent. Spokoju dotychczas nie 
zakłócono. Na razie inne oddziały fabryki nie przyłą­
czyły się do strajku.

Uniew ażnienie w yborów
B e-F n . (Tel. wł.) Mimo ścisłej argumentacyi posia 

Macieja Mielżynskiego wybór Korfantego unieważniono, 
BreisKiego także.

B er lin . ( 1 8 K .) Na wczorajszem posiedzeniu nie­
mieckiego parlamentu unieważniono kilka wyborów, 
mięuzy innymi postów B r e j s k i e g o  i K o r f a n t e g o .

Z chaosu Dałkariskiego.
C etynia. (T B K .) Nadeszła tu wiadomość, że M a­

hometanie napadli w znacznej liczbie na zamieszkałą 
przez chrześcijan miejscowość Dlas. Rezultat walki 
nieznany. Rząd czarnogórski zwrócii się do Porty z żą­
daniem, aby wydala zarządzenia, ceiem zapobieżenia 
podobnym napadom na granicy.

Cło na jedwab we Francyi.
Paryż. (T B K .) izDa deputowanych rozpoczęła 

wczoraj dyskusyę nad zaprowadzeniem eta na jeci^'ab 
zagraniczny w wysoKOści 7 i pół franków. Kilku mów­
ców przemawiało przeciw projektowi, twierdząc, że ró­
wnałoby się to zerwaniu stosunków handlowych zSzw aj- 
caryą i Japonią.

Układ Anglii z  Afganistanem.
Londyn. (Tel. wl.) „T im es" ogtasza tekst umowy, 

zawartej w dniu 21 marca rb. pomiędzy rządem angiel­
skim a emirem Afganistanu w jego stolicy Kabul. Owa 
umowa zaznacza, ie  emir Afganistanu jest niezależnym



Królem państwa afganistańskiego i wszystkich iego przy­
należnych' prowincyj. W zamian za to kró! Afganistanu 
obowiązuje się uznać dla siebie za obowiązujący układ, 
który zawarł ojciec obecnego emira z Anglią. „'I imes“ 
donosi, że misya angielska osiągnęła od króla Afgani­
stanu jeszcze inne koncesye, których ów traktat nie wy­
mienia.1

Strajk przy maturze.
Z aleszczyki. (Tel. wl.) We wtorek wybuchł strajk 

eksternistek i eksternistćw przy maturze seminaryjnej. 
Wczoraj nikt nie zgłosił się do matury mimo wezwania 
przewodniczącego delegata do egzaminów p. W ojciechow­
skiego. Strajkujący wysiali telegram do Rady szkolnej 
krajowej i do ministra Hartla z zażaleniem na przewodni­
czącego komisyi egzaminacyjnej, a to z powoda klasy­
fikowania przezeń egzaminandów.

W iadom ości k rak o w sk ie .
K raków . (Tel. pryw.) W lzb;e handlowej i prze­

mysłowej odbyła się wczoraj konferencya w sprawie 
udziaiu austryackiego przemysłu w wystawie londyńskiej 
u roku 1906 . Wyrażono życzenie, ażeby dla galicyj­
skich oKazów sztuki i przemysłu artystycznego "budo­
wano specyalny pawilon. Sprawą tą za.,ąć się ma 
osobn; komisya, której utworzenie polecono Izbie 
handlowej.

K raków . (Tel. pryw.) Przy Wczorajszych wybo­
rach do Rady miejskiej z koła malei wtasności zostah 
na 7 9 "  głosujących wybrani kandydaci konserwatywni: 
Henryk Schwarz, kupiec, 703  głosów; prezes wyzna­
niowej gminy izraelickiej, dr. Samuel Tilles, adwokat, 
70 0  głosów; Dudowniczy Stanisław Drozdowski 69 8  
głosów; kupiec Stanisław Pachowski 6 9 2  głodów; ku­
piec Zygmunt Suski 6 9 2  głosów ; Jan Kwiatkowski, 
kupiec 7 0 0  głosów.

Paryż. (Ag. H arasay Lekarze, ustanowieni do 
zbadania zdrowia ks. Ludwiki KoDurskiej, złozyli spra­
wozdanie korzystne dia księżnej.

NA M A R G I N E S IE-

Ja k  zosian królem.-'
Idę po kwiatach... po śniegu z drobnych, won­

nych listków, które usłużny Zefir sypie na moją drogę 
z bukietów wiśni, grusz i jabłoni. D o stóp moich chylą 
się Kornie tłumy podwładnych, strojnych w barwiste 
szaty, które sam Arcy-Mistrz m a l o w a ł .  Z tysiąca trybu- 
larzy bije woń K a d z id ła  i mirry, tysiąc dzwonków wie­
ści moje przyjście.

W pałacu moim nad głową nieskaziielna, z naj­
przedniejszego lazurytu kopuła niebios, którą rozświetla 
„al giorno“ lukowa lampa słońca. Gdzie spojrzę, widzę 
blaski złote, gdzie dłonią ruszę, strząsam brylanty. Chó­
ry śpiewaków „a capella11 nucą mi pieśni, których ża­
den z najbardziej uczonych kompozytorów naśladować 
nie zdoła.

D okoła sieDie widzę ruch mirjadów zajętych pra­
cą dla mnie, znoszących słodycz dla mnie. Od mej 
woli zależy byt miliona stw orzeń: depcę je Dezlitośnie 
stopą despoty, lub wspaniałomyślnie obdarowuję ży ■ 
ciem ... Tron mój pod baldachimem drzew, na wzorzy­
stym kobiercu traw. Spoczywam na nim, jak Cezar, 
pijąc całą piersią nektar żywicznych balsamów w chwili, 
gdy nadchodzący wieczór kładzie na mnie purpurę za­
chodu...

Arcy-Mistrz zmienia wtedy dekoracyę mego pa­
łacu. Lazuryt wspaniałej kopuły zastępuje ciemnym se­
ledynem, rozpala dużą amplę srebrzystą wśród miliona 
świateł żarowych i każe najpierwszernu z nadwornych 
trubadurów nucić mi kołysankę, improwizować najsłodsze 
„notturno" dla króla stworzenia.

Czemże są twory chorej wyobraźni Ludwika ba­
warskiego wobec wspaniałości mojego pałacu ? !

Jakże to łatwo, jak łatwo zostać —  królem ! 
Trzeba tylko wielkiego ukochania przyrody 1 —  odro­
biny fantazyi.

KAZET.

6 p v » trz e i;i  u L  jB e t e o r o lu s lc a n e  (z obserwato-
ryum astronom. Politechniki) w .!, 24 maja b. r.:
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U w a g a :  Pochmurno i dżdżysto.
Prognoza na d z iś : Pogoda przy zmiennem za­

chmurzeniu.

—  W iadom ości o so b iste . Starszy inspektor przemy­
słowy, radca Nawratil, wyzdiowiawszy po 2 i pól mie- 
'ęcznej chorooie, powróci! do Lwowa i objął napowrót

kierownictwo tutejszego inspektoratu przemysłowego.
—  M ianow ania i przen iesien ia . Kierownik minister­

stwa kolei żelaznych przeniósł adjunkta Alojzego Hamka 
z dyrekcyi koiei państwowych w Stanisławowie do cen­
tralnego zarządu parku wozowego w Wiedniu.

W okręgu dyrekcyi stanisławowskiej, adiunkt O to­
kar -czek ze Stanisławowa, zamianowany naczelnikiem 
urze.du stacyjnego w Jaremczu i asystent Franciszek 
Oteyrzel z Buczacza. zamianowany naczelnikiem urzędu

„S-LOW O P O L S K IE 11 ter. 2 4 2  czwartek 25  maja 19ć)5.
i m r n r i T i i i m m m n  —— —  —inM >l .  b m m m i m  «■ ^

stacyjnego w Jam nicy. Nakomec przeniesieni zostali: 
ofieyał Bolesław Szameit, naczelnik^ urzędu stacyjnego 
w Jarerficzii; o urzędu ruchu w Stanisławowie, asystent 
Włodzimierz Bryk z urzędu stacyjnego w jam m cy do 
takiegoż urzędu w Buczaczu i aspirant Karol Hrapko- 
wicz z Halicza do Jamnicy.

—  P od ziękow anie ks. L obkow ica. Przed kilku dnia­
mi podaliśmy treść telegramu z życ eniami, jakie nasz 
Wydział krajowy wystosował do marszałka Czech ks. 
Jerze«o Lobkowica, z okazyi obchodu 70  rocznicy jego 
urodzm. Obecnie nadeszło od ks. Lobkowica następu- 
ja.ee w języku czeskim zredagowane telegraficzne podzię­
kowanie :

„Jego Ekscelencya hrabia Stanisław Badeni, mar­
szałek, Lwów. Gięboko wzruszony dobrocią Waszej 
Ekscelencyi i Świetnego Wydziału krajowego królestwa 
Galicy i przesyłam najserdeczniejsze podziękowanie za 
przysłane życzenia w 70 rocznicę urodzin moich, jak 
również za życzliwe wspomnienie o ś. p. ojcu moim, 
którego przyjaźń dla narodu polskiego od dziecka jako 
spuściznę po mm przechowuję. Jerzy Lobkow ie".

- -  K ulo Pan Tow . Szkoły Ludowej składa niniejsze.n 
serdeczne podziękowanie Szanownemu dr. Caro, oraz p. 
kieroumikowi orkiestry m. Zakładu sierót za je i udział 
w dniu 14 bm. w uroczystym obchodzie Konstytucyi 3 
Maja, jak również panu Bielańskiemu, kierownikowi chó­
ru chłopców, za śliczny śpiew chóralny. Za zarząd : Ja ­
dwiga Skatkowska, Józefa Czarnowska.

—  D ar naroaow y dla T . S . L. W dalszym ciągu 
wpłynęły do Galie. Kasy Zaliczkowej listy składkowe 
z następuja.cemi kw otam i: Dyrekcya szkoły im Staszi 
ca 3 kor., Tadeusz Dyszkiewicz 9 k. 80  h., Leopold 
Werber 8 k. 12 h., Jarosław  Pieniążek 6 kor. 70  h , 
Franciszek Żmudziński 48  k., Zygmunt Huet 11 k. 10 
h., Michał Teodorowicz 22 k. 10 h., Dyrekcya szkoły 
koiejowej 10 k., Aleksander Dreżepclski 6 kor. 16 h., 
Waciaw Żmudzki 30  k. 5 6  h., Alfred Broniewski 16 k. 
20  h., Amom Weibaum 5 k., Jadwiga Tom icka 53  k., 
w tern między innymi członkowie personalu miejskiej 
kolei elektrycznej Rogosz 6 0  h., S . B . 1 k., J . W. 
9 6  h., K, Dyszkiewicz 1 k , W. Chrzanowski 2 kop, 
Hausner 1 k., W. Płonka 1 k., Kollarz 30  h., Kłodni- 
cki 2 0  h., Benio 10 h., Sawaryn 10 h., Jabłoński 10 h., 
Duda 20  h„ Witkowski 5 0  h., Babiak 10 h., Baraniuk 
10 h., Miziur 10 h., Maciejewski 2 0  h„ Budziński 
2 0  h., Kunke 2 0  h., Dziurzyrisk' 20  h., Żukowski 20  h., 
Chyrnicz 2 0  h., Zieliński 3-ci 10 h., Zub 10 h.,. K o­
złowski 10 h., Zieliński 1-szy 10 h., Sławiński 3 0  n„ 
Manastyrski 6 0  h.. liaimann 2 0  h., Szukiewicz 3 0  h , 
Stankiewicz 10 h., Piwowar 50  h., Mycz 2 0  h., S te ­
faniuk 20  h., Szach 2 0  h., Kajder 10 h . , Saklik 10 h., 
Wyspiański 10 h., Gajewski 10 h., Iwanicki 10 h., To- 
rowski 10 h., Kulikowski 1 Oh. ,  Jarem ko 10 h., K. 10h. ,  
Winczura 10 h., Kopyto 10 h., Krygiel 10 h., Pełe- 
szczuk 2 0  h., Czajka 2 0  h .,'W alęg a 2 0  h., Mirek 10h, ,  
Wesołowski 10 h., Żendwalewicz 10 h., Rudyk 2 0  h., 
M iz'or 10 h ,  Matuszak 10 h., S a łd a k lO h ., H rab i Oh., 
Jarka 1 kor., Schindler 20  h., Wygnaniec 10 h., MiK 
4 0  h., A. Sawaryn 10 h., Zycha 10 h., Święcicki 10 h., 
Hoszowski 10 h., BąKOwsKi 15 h ,  Lehr.ert 2 0  h., Na- 
hulak 10 h., Adler 50  h., Haidzikiewicz 10 h Krzy- 
miński 20  h., Kowalczuk 20  h., W. Schmidt 4 0  h., 
Seńków 20  h , Grabski 2 0  h., Isakiewicz 20  h., Papu- 
żyński 50  fi:, W Seiiz 20  h., Głowacki 20  h., Nowi 
cki 10 h., Pankiewicz 10 h., Krzysztofowicz 79  h.

—  W alne zgrom adzenie Lw ow . T o w . S trz e le ck ie ­
go odbędzie się  w soDOtę dnia 27 bm. w lokalu Strzel­
nicy miejskiej. Na porządku dziennym prócz wyborów7 
do wydziału, kilka nader żywotnych spraw i wnio­
sków.

—  „Siadem  So n etó w  kry m sk ich 11. Pod takim tytu­
łem w Związku Naukowo - literackim (ul. Teatralna, 23) 
wygłosi dziś wykład p. Włodzimierz Nałęcz z okazyi 
otwarcia wystawy jego obrazów. Początek tego intere­
sującego autoreferatu o godz. 8 wieczór. G oście mile 
widziani.

—  Lw ow ski C h ór Techników . Waine zgromadzenie 
Tow. śpiew. „Lwowski Chór Techników11 odbyło się 
onegdaj pod przewodnictwem p. M. G allasa. Wydziałowi 
tymczasowemu, który sprawował swe czynności do 
chwili zatwierdzenia statutu „Chóru11 przez namiestni­
ctwo, udzielono absolutoryum, podnosząc z uznaniem 
pi-acę kol. Gallasa około utworzenia nowego ogniska 
dla miodzieży politechnicznej. Po dłuższej dyskusyi nad 
regulaminem obowiązującym członków „Cłióru11̂  p rzy  
stąpiono do wyboru. W ybrani: Kisielewski Walery prze­
wodniczącym, Gallas Maryan sekretarzem , Nowak Józef 
skarbnikiem, Bros Józef bibliotekarzem, Maksymowicz 
Roman zast. dyrygenta —  do komisyi lustracyjnej: 
Przybylski Maryan, Drozdowski Zygmunt i Żaczek Jó ­
zef. Kierownictwo artystyczne objął znany zaszczytnie 
p. Ludwik Lustig, urzędniK Gal. i\a,sy Oszczędności.

Próby odbywają się stale, co środy i soboty na 
Politechnice sala nr. 151,  między godz. 7 — 8V2 wiecz.

—  Na w alnem  zgrom adzeniu korporacyi rzeźników, 
masarzy itd., Które odbvło się onegdai w sali Stowarzy­
szenia „Gw iazka11, wybrany został przełożonym korpo­
racyi p. Franciszek Żytny. W miejsce jego do wydziału 
wszedł p. Jan Szewczuk. 1

—  Budow a pom nika na g robie C hm ielow skiego.
Wczoraj wieczorem o godzinie 7 odbyło się wr sali ra­
tuszowej posiedzenie komitetu budowy pomnika na gro­
bie Chmielowskiego. Komitet powziął szereg uchwał, 
a między innemi postanowił jutro o godzinie 4 obej­
rzeć w pracowni model Dommka, wykonany przez arty- 
stę-rzeźbiarza p. O strow skiego. Decydujące posiedzenie 
pełnego komitetu, na którem zostanie wybrany z prze­
dłożonych projektów ostatecznie projekt, według które­
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go pomnik zostanie wybrany, odbędzie się w poniedzia­
łek o g. 7 wieczorem.

—- B ezp łatna porada. Od dnia 24 bm. poc/ayszy 
udziela się w ambulatorium chorób nerwowych Uniwer­
sytetu lwowskiego przy ulicy Hausnera 1. 9, pod kiero­
wnictwem profesora dra Henryka Halbana porady lekar­
skiej ubogim bezpłatnie codziennie od godziny 11 uo 12 
przed południem.

— W spraw ie stra jku  przy m aturze w Z aleszczy­
kach , o czerń donosimy w dzisiejszych telegramach, 
nastąpiło już rozstrzygnięcie Rady szkolnej krajowej, 
która poleciła oznajmić abituryentom, że klasyfikowanie 
zawisło nie od przewodniczącego komisyi, ale wyłącznie 
od sumiennej oceny postępu kandydatów, a Rada szkol­
na krajowa na tę ocenę ani chce, ani może wplyw'ać, 
i że żadnych w tej mierze zarządzeń, zmieniającycn 
czas i porządeK. wyznaczony dla egzaminu dojrzałości, 
nie wyda,

—  P ośw ięcen ie  sztandaru Stowaizyszenia Wzajem, 
pomocy służby pocztowej i telegraficznej we Lwowie od­
było sip w niedzielę ubiegłą w sposób uroczysty. Rano 
o godz. 9 zebrali się członkowie w podwórzu gmachu 
pocztowego, przybyli także członkowie trzech zaproszo­
nych towarz. ze swymi sztandarami. Muzyka pocztowa ode­
grała pieśń „Serdeczna Matko l, następnie hymn austry 
acki, poczem pochodem przy odgłosie muzyKi udali się 
wszyscy do kościoła katedralnego rzy m .-kat, gdzie ks. 
arcybiskup Bilczewski dokonał aktu poświęcenia po ce­
remonii wbijania gwoździ. W kościele zjawiło się sporo 
wybitnych osobistości, miedzy innymi prezydent Sefero- 
wicz, pos. Dawid Abrahamowicz i inni.

Z katedry ruszył pochód do kościoła św. Maryi 
Magdaleny, gdzie na wzgórzu oczekiwał go z procesyą 
ks. kanonik tej parafii. Po przemówieniu jego bardzo 
pięknem, odegrała muzyka „K to się w opiekę11, poczerń 
wszyscy wstąpili do kościoła. Do mszy św. służyło 
dwóch pocztowych, również na organach grał pocztowy. 
Po ukończeniu nabożeństwa uczestnicy uroczystości się 
rozeszli.

—  Dogrzeb  ś. p. Ignacego D rex !era , kupca i dłu­
goletniego radnego miejskiego, oabył się wczoraj o g . 5 
popołudniu z domu żałooy przy pi. Kapitulnym na cmen­
tarz Łyczakowski.

Egzekwie w domu żałoby odprawił ks. arcybis­
kup Bilczewski, przed domem chór towarzystwa kup­
ców i młodzieży handlowej odśpiewał „beati m orlui11, 
poczem kondukt ruszył. Na czele szli starcy z Domu 
uDogich, dziatwa % miejskiego zakładu sierót, dalej szedł 
rydwan obwieszony mnóstwem w.eńców, szły deputacye 
katolickich towarzystw robutniczych ze sztandarami, nie­
zwykle liczny zastęp kleru zakonnego i świeckiego, kle­
rycy seminaryum łacińskiego, a nakomec w licznej asy­
ście ks. arcybiskup Bilczewski, który aż do kościoła 
O O . Bernardynów osobiście eksportował zwłoki. Od 
kościoła O O . Bernardynów eksportował zwłoki ks. ka­
nonik Lenkiewicz, który następnie odp-awił egzekwie 
na cmentarzu. Nad mugiłą przemówił prof. dr. Thuliie, 
podnosząc zasługi zmarłego na polu pracy obywatel­
skiej i dobroczynnej, jego niezwykle silną wiarę i zalety 
charakteru.

W pogrzebie wzięło udział mnóstwo publicz­
ności ze wszystkich sfer naszego miasta, a między in­
nymi Rada miejska z wiceorezydentami Michalskim i 
Ciuchcińskim na czele, Izba handlowa, Towarzystwo 
kupców i młodzieży handlowej, dalej między innymi 
byli dyrektorowie Gai. Kasy O szczęd ności: dr. S tecz­
kowski, radca Pieroźyński, dr. Stroynowski, wiceprezy­
dent dr. Dylewski, radca dworu Zaleski, gremium ma­
gistratu, Jiczne grono urzędników magistratu, delegacye 
towarzystw św. Wincentego a  Paulo, Domu pracy, 
Związku towarzystw dobroczynnych, Czytelni katolickiej, 
Sodalicyi panów i w. in,

—  Przypom inam y, iż ogólne zgromadzenie członków 
„Krajow ej wytwórczo-handiowej spółki przyborów szkol­
nych1' odbędzie się jutro o g. 7 wiecz. w sali obrad 
Rady miejskiej, przy każdej ilości zebranych osób. Ze 
względu na bardzo ważne sprawy, będące na porządku 
dziennym, dyrekcya prosi o jaknajliczniejszy udział 
w zgromadzeniu. ■

—  W ycieczka do B orysław ia. Kółko tamburzystów
lwowskich „Arya“ urządza dnia 27 bm. wieczorek mu- 
zykalno-wokalny w sali bokola w Borysławiu (Tłoka 
Tustanowicka). Ze Lwowa wybiera się na wieczorek ten 
wieie osób, pragnąc przy sposobności zwiedzić kopalnie 
nafty. Program wieczorku ma być bardzo zajmujący.

—  M iejsk i zakład pogrzeoow y będzie już za dwa 
miesiące oddany do użytku publicznego. Komisya, wy­
brana do tego celu z łona Rady miasta, pracuje pilnie 
pod przewoanictwem rektora Szpilmana, aby tak poży­
teczna instytucya weszła jak najrychlej w życie W tym
też celu odbyło się wc/.oraj w magistracie dłuższe po
siedzenie tej K om isy i .

—  O trucie strychniną. Łucya Popiel-Benzow a, która 
wczoraj w południe zażyta strychinę, —  zmarła po stra­
sznych męczarniach w pół godziny po przywiezieniu jei 
do szpitala powszeennego. Denatka występowała na sce­
nie poznańskiej i łódzkiej, później naiezała ao trupy p. 
Antonieuskiego, a ostatnio stanowiła dobrą siłę w lwow­
skim teatize ludowym. Zawód w nadziei dostania s i e na  
scenę teatru krakowskiego —  popchnął ją, ,ak się zdaje, 
do samobójslwa.

—  Sam o bó jstw o żo łn ierza . W poniedziatek przedpo­
łudniem odebrał sobie życie wystrzałem z karabinu An­
drzej Wosowczuk, szeregowiec 15 kompanii 13 p. p, Po- 
wod rozpaczliwego kroku nieznany.

—  O fiary  wypadku, jaki się zdarzył przy budowie 
domu w ul. Łam anej, zjawiły się wczoraj same w po- 
licvi. Murarz Karol Sem icki zeznał, iż wraz z nim we­
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szli r.a rusztowanie blacharz Aron Komman i drugi 
murarz, którego nazwiska nie zna. Sem icki i Komman 
uratowali się w ten sposób, że jeden z nich schwycił 
się drabiny, drugi zaś desKi, łączącej dwie araDiny, 
zawisł na desce i po niej dostał się do drabiny. Mu* 
rarz, który uległ wypadkowi, do wieczora nie odzyskał 
przytomności. Zwie się on Michał Kroczak, zam na 
Cetnerówce.

—  P arę  koni z w ozem , naładowanym 15 beczkami 
z piwa, pczostawił jakiś nieznany woźnica na podwó­
rzu realności pod k 5 przy ul. Torosiew icza i więcej 
się po nie nie zgłosił. Transport ten oddano w opiekę 
komisaryatowi dzielnicy drugiej.

—  Z drow ie P ad erew skiego . Jeden z lekarzy kra­
kowskich otrzymał list bezpośrednio od ara Franczaka 
z Buffalo, Polaka, kióry leczył Paderewskiego. Dr. 
Franczak pisze ta m :

„PaderewsKi cierpi na myalgię (rodzaj reumaty­
cznego cierpienia mięśni) odczuwa bole w prawej stro­
nie karku i prawej łopatce. Kilkomiesięczny wypoczynek 
i odpowiednie leczenie powinny zupełrie przyprowadzić 
go do zdrowia. Ooecnie czuje się o całe niebo zdrow­
szym —  i niema najmniejszej obawy niekorzystnych na­
stępstw ".

Paryż, dnia 24  maja. T rzy procent, renta 99'6-5, 
3 1 -3 0 .

Fran k fu rt, dnia 24  maja. Austr kred. 2 0 9 '8 0 . 
Disconto — , Laura — , Koleje państwowe 
— , Alpiny — ■— . Usposobienie ”

Wiadomości giełdowe.
Z targów  handlowych.

W iedeń. (Tel. wł.) S p i r y t u s .
Za towar skomyngentowany z dostawą natych­

miastową za 100  Fil płacono Kor. 4 2 -2 0  ao k. 4 2 5 0 .
Tenaencya: spokojna.
N a f t a  galicyjska Standard White w całych wa 

gonach z Wiednia K. 3 ó '5 0  do K, 37"20 . W beczkach 
K. 38 -1 0  ao  40-55 .

Tendencya: spokojna.
C u k i e r :  Rafinada prima z dostawą natychmia­

stową z Wiednia w całych wag. K. 73 -50  do 7 4 -—■. 
Rafinada secunda z dostawą natychmiastową z Wiednia w 
całych wagonach K. — •— ., Kostkowy prima w skrzy­
niach netto z dostawą natychmiastową z Wiednia K. 
— •— , w całych wagonach K . -  *— d o -—-—  Pęczkami, 
do — '— .

Tendencya spokojna.

W ied eń : dnia 24 m aja, Kursy giełdy W iedeńskiej; 
Losy a) Drocentowe: Austr. zakładu kredyt, i oblig. p 
z r. 1 8 8 0  3 proc. 307"— , Austr. zakł. kred. z ob. p. 
z r. 18 8 9  3 proc. 3 07"— , Towarzystwa żeglugi na Du­
naju 100  zł. m. k. 4  proc. 216'— , WęgiersKiego Ban­
ku hip. po 10 0  zł. 4  proc. 2 7 6 -— , Pożyczka serbsk. 
norm. po 10 0  fr. 4- proc. 1 0 6 '— , b) bezprocentowe- 
Budaueszteńskie (Basilica) 5 zł. 2 6 ’4 0 , Zakł. kredytów, 
dia handlu i przem. po 1 0 0  zł. 4 8 5 ‘— , C laryzł. 4 0 , 
m. k. 158-— , Pożyczka m.lnsbruku 25  zł. 7 8 '— , Lo­
sy m. Krakowa 20  zł. 89*— , Pożyczka m Lubiany k. 
zł. 6 6 -— , Ofen 40  zł. 1 0 5 -— ,  Paiffy 4 0  zł. m. 4 0  
175-— , Czerwonego krzyża austr. tow. 10 zł. 5 7 '6 0 , 
Czerw-, krzyża węg. tow. 5 zł. 3 7 '3 5 , Losy fund. arc, 
Rudolfa 10 zł. 6 4 -— . Salma 2 1 9  zt. m. Kon. 75 -— , 
Pożyczka salcbursKa 143 0 5 , zł. Tureckie oblig. prem. 
kolei po 142 -75  fr. 143 3 0 , Losy komunalne m. Wieania 
z r. 1874  542 -— .

B e r lin , dnia 2 4  maja. Banknoty austryacKie 85 -1 5 , 
Spirytus — *— .

D epesze z targa  pieniężnego.

W ie d e ń . 25 maja. Zamknięcie wczorajszej gieł­
dy popołudniowej notowano: Ikcye austr. Zakładu kredy­
towego 668-50 Akrye Węgier. Zakładu kredyt 788'50, Akcye 
Angio banku 309-—, Akcye Unionbanku « ł2 :— , Akcye Lan- 
derbanku 45 6 — Akcye Bankm einu 552'25. Akcye Boden- 
credit 102o"— AKcye gal Banku hipotecznego 549 —, Akcye 
kolei państwowych 668-75, Akcye kolei południowej 89'25 
Akcye Tram w iy A. -  —, B. — , Akcye kolei Elbethal, 
4i5"— , Akcye kolei północnej 5Li5, Akcye kolei czerniow. 
587-—, Akcye Alpiny 584 75, Akcye Rima Muranyi 561-50,
Akcye Prag. Tow. żel. 2689  Akcye Fabryk broni
o23-— , AKcye turec.cie tyto-..,owe 3o2-— , Akćyf galrt karpac. 
Tow. nurtowego 996‘—, Oblig. węg. -na. 9T90, R**nta ma­
jowa 100 o5, Austr. Renta koronowa 100-45 Węg. Renta ko- 
. otaowa 93'20, 56 1. Listy Tow. Kred. ziem. 100 05, 4 proc. 
|!stv Banku hipoteczn. 99'—, 4Vs proc. listy Banku hipot. 
131 "90, 5 proc. listy Banku hipoteczn 11F50, 1 proc. listy 
Banku Kraj. 100" - , 4Vs proc. listy Ba .ku Kraj. 10215, 5 proc 
komunalne 'bligacye Banku kraj. 102 75, Obligacye propi- 
nacyjne 100"10. 4 pro Gal. poź. kraj z 1893 r. 1(30 10, 4 prc. 
nożyczka miasta Lwowa 98:50, Losy tureckie 143'— , Marki 
UT'37, Ruble 253'50, Kredyty —■ Alpiny — , Węgier, 
kred. — — , Unionb&nk —■•—, Koleje — :

Usposobienie: bez ochoty.

B e r l i n ,  25 maja. Przy zamknięciu wczoraiszem. 
giełdy Kredyty 209'7'5, Staatśbahny 143-40 Disconto Co- 
rhandit 186’75, 3erlin. Tow. handl. 168"75, Laura 266"25, Bo- 
numery 24125 Ko.ej połudn wschodnio-pruska —•— . Ru­
bel za gotówkę 216-30, \o.ej warsz.-wied. 128-25, Kolej mo­
rza środz.emnego 92-50 Kolej Menaionalna 153-25, Losy 
tureckie 134-75, Renta włoska — - ,  „Harpener" kopalnia 
węgla 212 25, Kolej Mar anourg-Mławka — Konsoiida- 
cye Lombardy 13-10, Ko.ej Henry U r4P , Niemiecki
bank narodowj 129 75, Kanada Proterred 142-50, Akcye że­
glugi hanibursk.ei 118-—, Kurs warszawski — ‘— , ’ .iuta 
.Donu.ersmark" 260"— .

Tendencya:
B e r l i n .  25 maia. 4 proc. węgierska renta ztota 

— , wigierska rer.ta koronowa — , Austr akcye kre­
dytowe 209-75, Staatsba.iny 143 40, Lombardy 15* 70, Discon­
to Comandit 186"75, Ruble 216 30.

Tendencya słabsza.
» r a n k t n r t ,  dnia 25 maja. Wczorajsza giełda wie­

czorna: Austryacka renta papierowa — —, Ą s t r  renta 
srebrna 101-30, Austr. renta z >tą 101 ‘95 Austr. akcye kre- 
aytowe 210-— , Staatsbahm 143-50. Lombardy 15-60, 4-proc 
austr. renta koronowa 100 70

■Tendencya silna.
P a s -y i ,  ania 25 maja. Wczorajsza giełda wieczorna 

4 proc. renta rrancusKa 99"52, 4 proc. renta włoska — '— 
4 nroc. hiszpański** Exterieurs 919C, Losy ti reckie 135 — 
Nowe tureckie Console —"—, Ortc many 608 — Deber 
438'—. "hartered 5 F — Rio Tinto 1502. Renta turecka C. 
88'87, Renta turecka B. —•— , Lancaster —•—, Renta buł­
garska — , Renta grecka — —

Tendencya: ustalona.

Z m a rli. J
We Lwowie, Antoni Salik, radca rachunkowy namiest­

nictwa, drugi dyrektor Tow. zaliczkowego urzędników. — 
Franciszek Talent, koncepista Dyrełósyi poczt i telegrafu, 
przeżywszy lat 3! — Stanisław UulKiewicz, pomocni! han- 
ulowy, w 33 reku życia. — Judyta Heinrich, właścicielka 
realności, lat 85. — Dr. Tofil de Luty Sozaf.ski, em. sta­
rosta, w 63 r. życia. — Leszek Sołtys, syn Joachima i Heleny 
z Neumanów Sołtysów w 8 .oku życia. — Jan Puncet, 
ogrodnik lat 77. — Katarzyna Czaiowska, wdowa po pro- 
pinatorze, w 78 ro^u życia — Ludwik Merwari, w 2 wio­
śnie życia. — Fanni z Setwinów Schwob. lat 6 5 .— Ma-celi 
KuczabińsKi. emer. rewident namiestnictwa, w 63 roku ży­

cia. — Stanisława Horodna, lat 16. — helena Jórkiewi- 
czówna, w 10 wiośnie życia. — Aleksandra Parys, wdowa 
po urzędniku sądowym, lat ?4. — Władysław Bartmafiski. 
w 44 roku życia' — Janusz Wejdą, lat 14. — Anna Pryma, 
lat 65.

W Oskrzesińcach pod K ołom yją. Józef Nowodwor­
ski, nauczyciel, iat 42.

W Dobrzechowie: Marya z Koźmianów hr. Romano­
wa Michałowska.

W Poznaniu: Marya Nehring, córka znanego uczo­
nego i autora jednego z najbardziej rozpowszechnionych 
podręczników literatury polskiej.

Przyjechali do Lwowa
dnia 24 maja b. r.

H o te l  G e o r g e  a . (Pokoje oa 3 koron począwszy). 
Hr. T. Tyszkiewiezowa z Rosyi, hr H. Tyszkiewicz z Ro 
syi, hr. A. Czosnowski z Podoia rosyjskiego, hr J . Kozie- 
brodzki z P odhajczyk, hr. W Dzieduszycki z Jezuoola, S 
Cienski z Wodnik, B Słomnicki z Borzykowa, E. Conuo- 
rato z Jass, K. H orodys.i z Żab niec, A. Wild z Wiednia, 
C. Klein z Wiednia, M Seidler z Wiednia, T. Frankel z Wie­
dnia, G. Fodr z Wiednia, K. Friedman z Wiednia, S, Jasiń­
ski z Pererowa, Z. Lastowiecki z Lipnik. V'. Roguska z Tar­
nopola. J. Kleniewski z Warszawy, T. Smiałowski z Hor- 
dynia, M. Steuermann u Sambora, E. Rozwadowski z Chib- 
cźyc, E Lenaitz z Berlina.

H o te l Im p e ria l . Hr. Stanisław Chołoniewski z P o­
dola rosyjskiego, dani Trzec.eski z Krasna, Władysław 
Komornicki ?. Babina, Leon Jawetz Horodnicy, Gustaw 
Stolcmann z Rosyi, ks. Wolski z Dębicy, Wojciech Maksy­
milian z Bołszowiec, Wojciech Kuczyński z Berlina, Kazi­
mierz Wilusz z Dębicy, Franciszek Pieniążek z Dębicy, Ju ­
lian Bielański ze Stią^zęcina, Władysław Struszkiewicz 
z Wiednia, S. inis.awa Żelechowska z Korczowa, Bronisław 
Rappaport z Drohobycza.

MIESIĘCZNIK 
POŚWIĘCONY POLITYCE NARODOWEJ 

ORAZ ZAGADNIENIOM ŻYCIA SPOŁECZNEGO  
EKONOMICZNEGO I UMYSŁOWEGO 

P r e n u m e r a t a  w y n o s i :  rocznie 12 ior  
półrocznie 6 kor.

A d m i n i s t r a c y a :  ulica Jabłonowskich 1. 9 
w K rakow ie. —  Okazowe numery na żądanie wy­
syłane są bezpłatnie. 938

M n o w y  k a n t o r  =  
SŁOWA POLSKIEGO
WE LWOWIE, UL. TAŃSKIEJ L. 1 (RÓG AKA­
DEMICKIEJ n a p r z e c iw  h o t e l u  q e o r g e *a ;

MIEŚCI i

GŁÓWNE BIURO OGŁOSZEŃ ORAZ 
P R E N U M E R A T Y  S Ł O W A  P O L S K IE G O
SKŁAD WSZYSTKICH WYDAWNICTW WŁA­
SNYCH TUDZIEZ SPRZEDAŻ ODDZIELNYCH 

NUMERÓW.
Wydawnictwo posiada we Lwowie trzy własne Biura:
1) AdminiStracyę głów ną, ul. C h o r ą ż c z y z n y  1. 17-19.
2) Kantor Słowa Polskiego przy ul. Tańskiej 1. 1.
3) Biuro sprzedaży Słowa w Pasażu Mmolascha. 
Tylko te trzy Biura wydawnictwo prowadzi we wła­
snym zarządzie i za nie w zupełności odpowiada.

| płacą _żą3ają_

•A 2 < ■
C c  I WC c  o <
T3 <- W 

l nr

Kursy giełdy wiedeńskiej
z dnia 23-go maja 1905 r. 

obliczone za 100 koron nominalnej wartości i za gotówkę:

O g ó ln y  d ln s  p a ń s tw a . °/o
q , 4Vo konwert. ) ntaj—listopad . . 4

rolna od pod. ) styczeń—lipiec . . 4 ‘/a
banknotach, iuty—sierpień . . 41/1 

w srebrze, kwiecień —październik . 4Va 
Losy z toku 1860 „ 500 zł. w. a. . . . 4

„ 1860 „ 109 zł. w. a. . . . 4
„ 1864 „ 100 zł. w. a. . . . —
„ 1161 „ 50 zł. w. a. . . . -

Listy zastawr.e domen państv.. 120 zł. za szt. 5 
iriusr p a ń s tw a  K r a jó w  k o r o n n y c h  

w radzie państwa reprezentowanych.
Auslr. renta złota wolna od podatku . 4

„ „ w wal. kor. wolna od pod . 4
„ inwest. wolna od pod. . . . 2 lh

O b lig a icy e  k o l e jo w e .
Kolej Arcyks. Albrechta w srtbrze . .

„ ces. Elżbiety w złocie w. od pud.
„ ces. Franciszka Józefa w srebrze
„ Karom Ludwika . . . .  4

arc. Rudolfa w K. vtol. od pod. . . 4
O b lig a c y e  p ie r w s z e ń s t w a  k o le jo w e .

Kolej arcyks. Albrechta 200 i 1000 zł. w sreb. 4
„ czes. Em. 1885 200, 1000, 5000 zł. .
 ........................ 1895 400, 2000, 10000 k. .
„ Bukowińska lokal. 4b0 kor. . . .
„ Karol;1 Ludwika srebr............................
„ Lwów.-Czerń.-Jassy Em. 1894 . .

D l . ig  p a ń s tw , k i  a j .  k o r .  W ę g ie r .
Vv'ęgierska renta z ł o t a ......................................
Węg. renta w kor. wcina od podatku
W« . renta w kor. wolna od podatku
Węg. pożyczka premiowa po 100 zł . . —

n u li n i Zł....................
Węg. obligacye prem. reg. Cissy . . . .  4
Kroac. i Slaw. obligacye propin. w. a. . . 4Vs
Węgierskie obl.gacye hip........................................4
Kroucyi i Sławonii oblig. hip............................... 4

I n n e  p u b l ic z n e  p o i j  f l t l .
F iżyczka kraj. Bukowiny z r. 1893 , . i
Oblig. prop Bukowiny........................................... 5

4 
4

5V<

4 
4 
4 
4 
4

4 
. 4
. 3Va

10060
100 35
101 —  

IW - 
159.15 
193 40 
294(30 
29430 
29385

I
11975
10050
9345

10U'35 
119 
12850 
100,30 
100j35

i
10040
10060
lOOoO
100120
100145
10020

118135 
9o:20 
89,50 

22575 
221'.50 
171 uO 
101 50 
97,90 
9 '25

99155
10270

100180 
10055 
10120 
101 20 
16115 
195 40 
29 50 
29650 
29585

11995
10070
9365

I
101'35 
1201— 
12950 
10130 
101:35

10 40 
10150 
101:50 
10120 
10145 
101 20

u  3)55
9840 
esy TO 

22575 
225150 
17? 
10250 
9B!85 
99(25

10055
103,70

Gal poż Kraj. z r. 1893 ...............................4
Gai. obi. prop. z r. 1889...............................■>
Pożyczka .nniSia Lwowa z r 1900 . 4*/a

z r. 1896 . . .  4
„ „ Wiednia z r. 1874. . . 5

Poż. hipot. Bułgaryi z r. 1892........................... 6
I . i s t y  z a s t a ń  ie . (Oblig nip. i listy dłużne) 
Austr. zakł. kred. zi :mski los. w 50 1. 
Buków. zakł. kred ziemski . . . .

Gal. akc. b. h. z 10°/o pr. I w 39l/a 1.
„ „ „ los. w 50 lat w. austr
„ .! „ los. w 50 1. w. koron.
„ „ „ los. w 60 lat
„ Tow. kred. ziem los w 56 lit

„ los. w 41 lat .
„ dawn. emis. . .

Banku kraj. dla Gal. i Lod. w 51V: 1.
,, „ zwr. w 57>/a 1.

„ „ oblig. komun. 2 emis. . . .
„ „ „ „ 3 e. 1* w 42 1.

4 e. 1. w 45 1. 
„ „ „ kol. I. w. 574/3 1. . .

Austr. węg. Banku los w 5u 1. w. austr. .
los w 50 1. w. koron.

4 
. 5
. 4

5
.4 ‘/2
. 4 ‘/2 
. 4
. 4
. 4
. 4
.4>/s 
.. 4
. 5
1.44*2 
I. 4 
. 4

4 
4

O bligacye z p ra u e m  p ierw szeństw a.
Kolej p ó in . c js . Ferd. em. z r. 1886 

„ Lwów-Czern.-Jassy 1884 p. 10'Vo
. . . . . .  „ 1884 . .

Węg.-Gal. koiej emi. 1^70 . . . .
„ „ .. >. l o 7 8 ...............................
.  ., ,. .. 1887 . . . .

l.-«wy p ro centow e (za sztu^ę).
Austr. zakł. kred. obi. pr. em. 188C po 100 zł.

,, .  ,, l t ó p jp m z ł .
Uregul. Dun. z r. 1870 po 100 zt. w. a. . 
Węg. Banku hip pr. I. z po 100 zł. w. a. 
Pożyczka serbska prem. pc 100 f r . . . .

Losy bezprocentowe (za sztukę). 
Budapeszteńskie Basilica po 5 zł w. a.
Zakł. kred dla handlu i przem. po 100 zł. w. a.
Clary po 40 zł. m. k ...........................................

ożyczka m. Insbruku po 20 zł. w. a. . . . 
Pożyczka miasta Krakowa po 20 zł. w. a. .

„ prem. m. Lubiany no 20 zł. . . . 
Ofen (Buda gm m.) po 40 zł. w a.
Palffy po 40 zł. m. k................................................
Czerw, krzyża austr. tow po 10 zł

4
4
4

34'2
5

99:55!
9960

R01f35j
9810

12275
1)335

I
99;«0 

10290 
9 9 -  

11115 
101 201 
10155 
9 9 -  
9955 

100  -  

09.75 
10175 
9055

1025U
101 ?C 
99!45 
9935 

10095 
101 35 

1
10i|50 
94) 

100 
92|8£

n i -
looiio

307

2 7 6 --

2640 
486 -  
15825 
7 8 -  
85 
661— 

165— 
175)— 

5775

10055
100*60
1033*
9910

12375
11,35

I
10080
10390
tuo; —
112'IS
10220
10255
100.—
IOU'65

10050 
102,75 
10050 
103;50 
10770 
lOu'45 
100(35 
101 vó 
10235 

i

102,50 
95! 

100 y5 
93 35 

113 
10110

3 1 4 -

282;_

2840 
496 
16625 
83,50 
97 
7230 

176 
185 
5975

Czerw krzyża węg. tow. po 5 zł. . . . .  
Fundacyi arcyks. Rudolfa po lu zł. . . .
Salma po 40 zł. m k...............................................
PożyczKa miasta Salzburga po 20 zł. . .
tu reck ie obi. kul. po 40!) fr.................................
Komunalne m Wiednia z r. 1874 po 100 zł. 
Kupony 1 3°/o) obligacye premiowe ( 1880 .

pre- > cPh) austr. zakł. kr. ziem. ( 1889 
r owe J 4°/o pożyczki pr. węg. Bans.u hip 
A I ł  c y c  (przedsiębiorstw transportowych).

Buk. kol. lok. akc. pierw 200 zł........................
„ „ „ akcye zakład 200 zł. . .

Kolej półn. ces. Ferdynanda 1000 zł. m- k. .
„ Lwćw -Bełzec ( ikc. pierw.) 200 zł. . .
., Lwó w-Czern.-Jassy 200 zł..........................
„ Lwów-Kleparów-Jaworów 4°/c . . .
„ wscnodn. gal. lokal. 200 zł . . . .  

państwowy cn 200 zł. — 500 fr. . . .
„ węg. galicyj. lok al. 200 z ł . ......................

A U cy e  b a n k ó w  (za sztukę)
Banku Anglo-austr. 240 Kor..................................
Wiedeński :go Banku związK. 400 K o r.. . .
Peszt. Banku handl. 1000 K.............................
Zakład ki ed. dia handlu i przem. 320 Kor. .
Węg. Banku kredyt. 400 Kor.................................
Gal:. Banku h’pctecznego 400 Kor. . . .
Galir. Banku dla handlu i pi zem. 400 Kor. . 
Bamcu dla krajów koronnych 400 Kor. . "
BanKu Austro-węg. 1400 ......................................
ęzesk Banku Zwiazk 200 Kor...........................
Żivnostenska banka 200 Kor.................................

A K cy s  (prze dsięb:orstw przemysłowych).
Galie. karp. naft. tow. 500 Kor...........................
Schodnicy 500 Kor....................................................

W ł ik s le .  (Czeki, dewizy krótkotermin.). °/o 
Berlin i niem. m. hank za 100 rr.arek . . 3
Londyn za 10 funtów szter............................. * 2
Paryż za 100 fr......................................................... 3
Peiersumg i Warszawa za 100 ruDli . 54/a 
W łoskie nanknuty za 100 lirów . . . .  5 

I I  a ln ty .
Dukat cesarsk i............................................................
20-frankówka .................................................
2 0 -m a rk ó w k a ...........................................................
Suweryn angielski zł...........................  . . ,
Niemieckie anknoty za 100 marek . . . .
W łoskie banknoty za lir 1 0 0 ...........................
?' ble buntujmy a 100 r u b l i ...........................

37,35 
6 4 -  

219i — 
75)— 

143160 
5 4 ? !-  

72|—

47 50

449:—, 
418 — 

5825— 
4 2 0 -  
5871 
372 
392

4031501
1

30950

2910

79125 
549

45475 
165(2 
247j— 
2 4 6 -

1009 
617

11735
240!28

95*40

9540

1132
19f0‘
21 41' 
2398 

111,35 
9t

253 50

39 o5 
; 68‘— 
227) ■- 

3250 
144Ó0 
55150

! ! r
5350

453 -

5851

589 -  
380 — 
400j—

4t)4_5

310

2913

792 25 
551!—
2001 -
45575 

1659j— 
247:50 
24550

1060
f627

117(55
240*50

95153

9553

n ja?
1911 
23,56 
240o 

117(53 
9560 

254,25

OdDowiedzialny red ak to r: Jó z e f  Z iem biński.
Z arukarni „Słow a P olsk iego11, we Lwowie, pod zarządem Józefa Ziembińskiego

r\aKładem Sp ó łk i w ydaw niczej w e L w ow ie, Stow . zar z ogr. poręką.
Papier z fabryki Braci Fiałkowskich w Białej i Czańcu


